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Czyny społeczne
[W] Boże Ciało były czyny społeczne i szkoła musiała zgłosić się cała do budowy
Zalewu.  Przyjechały  samochody,  wywieźli  nas nad Zalew i  mieli  nas odwieźć z
powrotem. Niestety nie przyjechały samochody i myśmy wtedy ustawili się wszyscy
czwórkami. Profesorowie wtedy nie wiem czy byli, czy nie byli, nie pamiętam. I na
piechotę przyszliśmy na plac Katedralny. Mnóstwo nas było i to była pierwsza msza
popołudniowa w Katedrze. I od tamtej pory były już msze popołudniowe. Bardzo ten
fragment nam utkwił w pamięci.
Cała  szkoła  brała  udział  w tych czynach i  w budowie tego Zalewu i  w budowie
Stadionu na Wieniawie. Tam żeśmy się zbierali przy tym Stadionie i dostawaliśmy
łopaty i  żeśmy tą ziemię wrzucali na takie [wagoniki]:  tam był taki tor i  po torach
jeździły wagoniki. I w dziesięciu nam kazali tą ziemię przerzucać, żeby wyrównywać
albo w te wagoniki i tą ziemię gdzieś tam odwozili, gdzie to nie wiem. Ale to tak dwa
razy pamiętam. I tam żeśmy dostawali jakąś herbatę. Nie wiem ile godzin, chyba tak
mniej więcej do południa żeśmy tam pracowały.
Tam [na Wieniawie] to było taka dzielnica też żydowska. Tam był taki ryneczek, tam
mieszkał mój wujek. To była dzielnica właściwie wyodrębniona z Lublina. No i tam
właśnie bardzo dużo Żydów mieszkało. I później ci Żydzi zostali stamtąd zabrani i już
sami Polacy tam mieszkali, ale to podczas okupacji. Słyszałam, że tam jak kopano to
znaleziono jakieś kości. 
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